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Pisma tego w każdy Czwartek wycho- 
daić będzie arkusz. Przedpłata wynos? 
kwartalnie: w Warszawie stp. 6. xa 
Prowincyi sfp.7 gr.15.— Prenumero- 
Wat nań można: w Warszawie w Księ- 
garniach: P.Sennewalda, P.Em.Glücks- 
berga; P. Jana Glicksberga; P. Sxteble- 
€w; wBiurze Informacyiném; w Bit- 


Hie 


»Medium tennerebeati.e 


rze Złeceń; w Drukarni Piasta; w Sktae . 
dzie pism peryodycznych P. Koelichea 

na, naprzeciw Arsenatu; w Sktadzia 

P. Filipa Ciechanowskiego s przy Pod- 

wału. Na Prowincyi: na wszysikieh 

Ursedach ¢ Stacyach Pocztowych, — 

w Lublinie w P, Streíbla; w Kaliszz 

w Pana Jähnisza. E 
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| Fag SE ne 1835. 


O Nawozie Zielonym. 
(Dalszy ciąg z Nru 22) 


\ 
Opie niektórych roślin dziko -rasnących na nawoz 
bardzo zdatnych. 3 


zielońy 


Słonecznik roczny (Helianthus annuus). Ta 
roślina-znajoma jest i pospolita we wszystkich prawie 
ogrodach wiejskich; pochodzi z Peri i Metiku gdzie 
wyrasta do 12 łokci wysokości, U nas bardzo dobrze 
się utrzyinuje; miewa łodygi grube, i do 5 łokci wy- 
sokie; korzeń roczńy, kwiaty bardzo wielkie, koloru 
2öltawego, które się rozwijają przy końcu lipca. Ziar- 
ha sieją się na wiosnę, ale bardzo tzadko, dla bujne- 
go wzróstu; na gruncie jednak piasczystym można 
je siać gęściej. Sh 

Słonecznik da się bardzo łatwo użyć za nawóż zie. 
tony. W tym celu na wiosnę, przy końcu kwietnia, za. 
siewa się wugorżć, gęścićj lub rzadzićj, w miarę żyznoż 

- ści lab płonności giúntu. Sloneeznik uprawiany w ügo- 
tze, nie moze tak bujnego mieć wzrostu, jak w ogro-- 
dach, ale jest Wytrzymaly na posüchy, bo ma liście 
haiezone włosami, które przyciągają wilgoć z powie: 
trza. ‘Tym sposobem tola otrzymuje wilgoć i jest za. 
słonięta od zbytecznego przepalenia od słońca, Kiedy 


O Nawozach Roślinnych czyli Zielonych i Mineralnych. 


słonecznik podrośnie, do 12 lub więcej cali, trzeba 
go przyorać. Na początku września , po dokładnóm 
tego nawozu przegniciu odwraca się rolai po niejakim 
czasie; zdatną jest pod zasiew ozimy. — (Lisciem tój 
rośliny drobno posiekaném, karmią się. dobrze wieprze 
a ziarhem drób tuczy ). 
Nosttzyk zwyczajny (Mililotus officinalis) 
ma łodygę dwułokciową a czasem i wyższą, gałęzistą, 
kwiaty żółte, na wierzchołkach galezi w długie gros. 
-na ulozone. Rośnie obficie na miedzach i gruntach 
uprawnych. Korzeń téj rośliny jest pospolicie roczny , 
łodyga twarda, prawie drzewiasta; z tego powodu u. ` 
żyta za nawóż zielony; powinna być zawezasu przyo~ 
rana nim rozkwitnie, azeby dobrze przegnila zaczem 


‚ hastąpi druga orka przed siew ozimy. Strączek nade. 


ty, bardzo krótki i wpoprzek marsczony inaezéj zwae 
ny łupiną, jest owocem tej rośliny, którój mamy dwie 
odmiany, Jédna z kwiatami żółtemi ma łupiny dwue 
ziarnowe, druga z bialemi ma iupiny jedno - ziarnowe, 
Szezaw (Rumex), ze wszystkich tego rodzają 
gatunków najpospolitsze i najużyteczniejsze ił nas są 
dwa; to jest; szczaw kwaśny (R. acctosa) i szezaw, 
czyli szezawik (R. acctosella), Pierwszy rośnie na łą= 
kach suchych i znany każdemu ze swych użytków ; 
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dragi na miejscach sety i Microwave. Ten to 
gatunek , którym dobroczynne przyrodzenie. pomimo 
"wiedzy naszéj użyźnia pagórkii wydmy, tak jest po- 
spolity na odfogach, że całe pole zdaje się czasem być 
okryte brązowym kolorem. Nasiona szezawiku równie 
jak cała fodyzka i liście są czerwone. Liście i cala 
roślina, mając w sobie dosyć soli kwasnéj, długo za- 
trzymuje po deszezu lub po rosie wilgoć, potrzebną do 
wzrostu; a tem. samem wytrzymalg jest na. letnie 
x posuchy. Bydlu i 1 awcom jest ulubionym przysmakiem, 
_ tego powodu na otwartych ugorach, 
-dlo i trzody chodzą, bardzo mało widzieć go można; 
ale w wielkićj obfitości rośnie na odłogach trzodom 
nieprzystępnych. — Cheac tedy z-owego daru Opa- 


© trzności korzysta¢, trzeba uważać kiedy szezawik . 


ma jeszcze listki i lodyżki świeże, ażeby odłog do- 
brze z orać chociażby na kilka tygodni przed siewem. 

Dziewanna wielka ( Verbascum Thapsus), ma 
łodygę do: dwóch łokci wysoką, liscie: duże na obu 
stronach kosmate. Rośnie przy drogach i na nieuro- 

Ż 

( dzajnych, grubo- piasczystych gruntach. Kwitnie od 
Aby 


Sierpnia az do późnćj. jesieni. Korzen trwaly. 


ustalić. wydmy =i czyli -grunta mające nader. grubą. 


warstwe piasku, dosyć jest raz tylko, zasiać nasio- 
. na dziwanny, jako jedynej w tym razie rośliny, Po 
dwóch lub trzech latach będą tam bujnie rosły i inne 
piasczyste rośliny , które początkowo dla: niemożności 
pusczenia głęboko swych korzeni, utrzymać się sa- 
mie nie mogły, Tym sposobem wydma w, pierwszych 
latach, chociażby nie byla jeszcze uprawnym gruntem, 
to przynajmnićj nie tyle szkodzi przyległym zyznym 
` danom jak pierwćj; bo w miarę ustalania się o nój 
silne wiatry coraz mnićj roznosić- mogą piasek na 
praylegle grunta. ar 
` Może być takže uzyta korzystnie za nawoz zielony 
pików: mniejsza ( V. Lychnitis b która ma korzeń 
dwuletni, łodygę łokciową krzaczystą, liście dolne 
klinowäte, na dolnéj tylko powierzchnikosmate. — Ro- 


anie na odłogach ; pod płotami i przy drogach. 


Noena.swieea dwuroczna (Oenothera bien- 
nis) albo Wiesiolek allen; ma lodyge okolo dwóch 


gdzie by- 


„łą następująca: korzeń 4 lokei długi, 


łokci wy poker prostą. galezista, włosami najeżoną ; 
kwiaty żółte , bezogonkowe, na wierzchu łodygi 
w kształt kłosa skupione. Korzeń dwuletni wrzecio- 


‚nowaty, zewnątrz żółtawy, we środku biały. Nasie- 


nie rozrastające się w pierwszym roku, puszcza tylko 
korzenie i liście, które rozkładając się po ziemi, po- 
spolicie czerwienieją; w. drugim roku wyrasta łodyga 
i kwitnie. Roslina ta przed 200 laty z Ameryki pół. - 
nocnéj do ogrodów Europejskich przeniesiona, tak się 
przyswoiła, że teraz zamieniła się w pospolity chwast 
na rozmaitych gruntach rosnący, a mianowicie na grún- 
tach piasczystych. Rozmnożenie jéj nie czyni więcćj 
trudności , nad samo rozsianie nasion przed zimą, 8 
po zimie na nawoz zielony przyoraną być moze, © 
Oset podworzowy barszczowy; inaozejpo- - 
płoch pospolity ( Onopordon Acanthium), ma ło- 
dygę dwułokciową lub wyższą, liście wielkie zbiega- 
ce, białawo - kutnerowate , buchtowato - ząbkowane. 
Rośnie wszędzie około miast, wsi i przy drogach na 
gruncie jałowym i-piasczystym. Korzeń dwuletni, li- 
ście i łodyga kolezyste, kwiaty purpurowe, - Spód li- 
ści i cala łodyga białą pilścią okryte. ‘Nieprayjemny 
zapach popłochu odstręcza bydło i trzode. Bujny i 
prędki wzrost téj rośliny na gruncie nawet bardzo li- , 
chym, wielkość liści i grubość łodygi, obok nie zwyż 


‘ klej soczystości, podaje gospodarzom bardzo łatwy 


sposób poprawienia płonnych gruntów i wydm. X. Kluk 
powiada, że z puchu kwiatowego robią muszlin. 
Poploch rośnie tak sporo nawet na gruntach-pia. 
sczystych , iż r. b. w końcu maja widziałem za Pragą, 
na ziemi przed dwiema laty planowańćj, bardzo zna- . 
czną nim okrytą przestrzeń, która zdala, zupełnie by» 
la podobna do zarosli sosnowéj. Okolo 15 czerwea 
wykopalem jedne dwuletnią roślinę; objętość jéj by- 
w czuprynie 3% 
cala w średnicy; dwie łodygi, jedna 32 łokci, druga 
2! tok. wysoka; na obóch było 50 liści, z których 
najdłuższe 13 lok. długie, a Ż lok. szerokie, najkrót. - 
sze mniej więcćj na pół łokcia długie, 6-8 cali sze- 
rokie; odnóg 41, najdłuższe do 2 lokci, najkrótsze 
mnićj wiecéj 1 łokieć mierzyły, każda łodyga posią- i 
dala szyszkę nasienną. ść. JAk ER E 
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